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Termin zaka 


Organizacya giełd w Polsce. 
Lwów, 18. iistego. 
G) W ostatnim nmmerze Dziennika ustaw O- 
płoszono ustawę z 20. stycznią br, o orzanizacyi 
powstania tej ustawy 
sięga prawie rok wstecz, ałbowłem w marcu ub. 
r. ministerstwo skarbu opracowało projeki ustta- 
wy. 00 prawda tak nieudolny, że na szczęście w 
uchwiatonej ustawie prawie nic z niego nie zosta- 
lo. Widać w wej wpływ. mlnistra skarbu Stecz- 
kowskiaągo, wybitnego zmawcy w tej dziedzinie, 
którago współpracy nad projektem ustawy przed 
nokiem w ftwawskiej Izbio handlowej i przemysło- 
wej zawidzięczyć należy niejeden rozuamiy walo- 
"ak, który zmałazł wyraz w opinii przedłożonej 
przez Izbę w kwietnin ub. r. mimistefstwu skarbu. 
" Nawa ustawa, jalakotwidk w Sszozegółach zre- 
sztą dobra, zawiera jednak dwa zasadnicze posta- 
nowienta, przeciwko którym należy się jak naj- 
ostrzej wypowiedzieć zarówno ze wzgiąda na hi-| 
storyczny rozwój giełd i charakterystyczne oechy | 
tych instytucy!, jak też ze wezeftądu na reakcyjie | 
temdencye, nie licujące byraimniej z pojęciem 10- ' 
woczesnej demokracyi. Do obu tych postan'wdeń 
przejdziemy rw dalszym ciągu 
Wedle ustawy giełdy «nogą być pieniężne i; 
towarowe. Obrót giełdy pieniężnej chejmtie urzę: 
dowo notowiane papiery wartościowe, weke, 
czeki, przekazy, waluty, monety I szłachetne kiril- 
szce. Obrót gieldy towarowej cbejmuje towary I 
wartości niezastrzeżone gaklom pieniężnym, Gieł 
da jest es ba prawną, może przeto nabywać ma- 


jatek ruchomy i nieruchomy, zawierać umowy i|co 


zacłąpać zobowiązania, 


Lwów, sobota 19 lutego 192! 


Rox XII 


Sprawa pokaju ruszyła z martwego purkfu. 
ńczenia ra 


fa się OZNACZYĆ, 


Galicya wschodnia będzie przedmiotem obecnych obrad Ligi nar 


Warszawa, 18 lutego, 
(ŒE) Sprawa wschodniej Małopolski będzie 
przedmiotem obrad obecnych posiedzeń Ligi Naro- 


dów. — Naczelnik P łsudski oświadczył, że Spra- 
wa wschodniej Małopolski przedstawia się dla nas 
korzystnie! 


Sprawa pokoju ruszyła 


Warszawa, 18. łutego. 

(Tetef.) (m) Wedle otrzymanych tu dodatko- 
wych w adomości z Rygi, oncgdajsza rozmowa 
wicemin'strą Dąbskiego z przewodniczącym de- 
legacyi pokojowej rosyjskiej Jofiem dała wyniki 
dla pokoju miezbyt korzystne. Zapowiedz ane od- 
wołanie się w jednych sprawach do Moskwy, od- 
syłane zaś imnych spraw do komisyi ekomonicz- 


NOWE SPOTKANIE DĄBSKIEGO Z JOFFEM 
Warszawa, 18. lutego. 

(Teief.) (m) Z Rygi telegrafują pod datą 

17.: Przed wieczorem nastąpiło nowe spotka- 

nie obu przewodniczących deiegacyi pokoło- 


Terminu zakończenia rokowań nawet 
w przybliżeniu nie można 


z martwego puzkte. 


nej, czyni wrażenie, że bołszzty.cy pragna w dal 
szym ciągu tzymać się taktyki ktnktatorskiej Je 
dmakże mimo to sprawa pokoju na ozół posunęła 
Sę raprzód. W wywadzie dz ena karskim p Dab- 
ski powiedz ał: „Ne tracę nadziei, że do ostate- 
cznego porozumien'a i załatwienia sprawy poko- 
ju dojdzie. Na razie ruszyliśmy jedną kwestyeę z 
punktu martwego“. 


wej Dąbskiego tz Joffem. Konferencya wspól- 
na trwała pół godziny, a wynikiem jej jest zwo 
lanie komferencyi prawnopałitycznej na której 


porządku dzienmym stanęła sprawa opcył. 


Sprawę tę załatwiongo szybko i pomyślmia 


określić. 


Oświadczył to min. Steczkowski. 


Warszawa, 18 lutego. 
(Telef) (m) Minister Steczkowski: zapytany 
myśli o temninie ukcńczenia rokowań pokojo- 


|wych odpow.: Jestem człowiekiem ścisłego nacham 


Członkami gieðdy pieniężnej winni być wSZY- ku i jako taki nie mrógłbym nawet w przybliżeniu 
scy handlujący wartościami  dopuszczonemi do, określić terminu zakończenia konierency; pokojo- 


obnotn ma danej giełdzie, którzy posiadają przed- 
sięfbiorstwo w tej samej miejscowości, gdzie dana 
giałda się znajduje. Poza tem członkami mogą 


wej, i ostatecznego 


być osoby miejscowe i zamiejscowe, przyjęte MIN. STECZKOWSKI POZOSTAJE JESZCZE 
Y 


przez radą gieldową na warmikach statutem o- 
kreślonych. Wanurki nafeżema do giełdy towaro- 
wej zostaną oznaczone rozporządzeniem ministe- 
ryalnem. Zatem dla giełd pieniężnych ustanowio- 
no przymus nateżenia pewnych <sób. I tu jest 
pierwszy zasadniczy zarzut, który podnieść nake- 
ży. W porównaniu ze Światowan: ustawnodarw. | 
stwem giełdowem nawacya ta wprowadzona do 
stary polskiej sprzeciwia się historycznej tnady- 


{Dalszy ciąg na swonie drwosst i 


| Warszawa, 18. lutego. 
(Tetef.) (m) Z Rygi nadeszła tu wiadomość 


pod datą 17. b. m. Minister Steczkowski za- 


merzal pierwotnie wyjechać do Warszawy 


Iwe czwartek wraz z wiceministrem Chtnielew 


ddim, jednakże we środę późnym wieczorem p. 
Staczkowski zdecydował się jeszcze pozostać 
nadal w Rydze, 


podpisania traktatu pokcło- | rzyść 


wego. W końcu rozmowy minister Steczkowsid 
przyznał, że podziela zdawę panujące w kołach 
dełegacy, pakojowej, iż bolszewicy aprawiałą grę 
pol'tyczną a przewaga ich polega chyba tyłk, na 
tam, że ne mają nic do stracenia. Jednakże ciąg 
przec agan'4 «trumy, może wyjść ma ich neko 


STECZKOWSKI BĘDZIE KONFEROWAŁ 7 
KRASSINEM. 


Warszawa, 18. lutego. 
(Telef.) (m) Z Rygi telegrafują: Podobne 
minister Steczkowski ma odbyć konferencyę » 
przybywającym do Rygi w p zejeździe do Lon 
'ynu Krassinem, co spowodowało przedłużenit 
pobytu Steczkowskiego w Rydze. 


; QAZETA WIECZORNA”. 23 Nr. 3694_ 


sy, 2 
cyl stełd t ich najłstotniejszemm charakterowi. -— |zaatyckie, foca pozostają pod nadzorem państwo. |czenię opiera się na umowie o różnicę kursu, któ 
Krótką szkic historyczny przekona o słuszności 66-|wym, Giełdy japońskie tworzą tawarzystwa ak-|ra ma być oceniana jako zakład lub gra; następ- 
ga twierdzenia. cyfme, a wpływ rządu ognankza się dy Strzeżena nie przepis uznający czynności glełdowe za czym 

Z roawołem żych gospodarczego marodów t- interesów fiskalnych państwa, Jedynie w Niem- | ności handlowe; postanowienie o mteresach zasta- 
Jawniała się z rosnącą koniecznością potrzeba u-|czech i Austryi wpływ państwowy przybrał o-|wmych. pnciongatach lub interesach stołowania; w 
rządzeń, które byłyby w stanie ułatwić wymianę | strzejszę fonmy, tawet ny tych krajach nie poszedł |końcu przepis o kupnie lub sprzedaży za pośred- 
towarów między poszczegółne.ni  gospodarstwa- |tak daleko, by przekształcić giełdy w organizacye |miotwem stręczyciełj handlowych w razie rozwi- 
mi, a tem samem obrót towarowy i handel towa- |przywnusowe. f kłania interesów giełdowych z przyczyny niedo- 
rami, oraz które mogłyby wyrównywać popyt i Z powyższego krótkiego zestawienia wynika, pełnienia lub niemożności płacenia ze strony kon- 
p'daż przez zawbranie w znacznych rozmiarach |że przymus nateżenia do giełdy nie bywa stoso- trahienta, 
interesów handlowych na pewnem miejscu łęczą-|wany w żadnym kraju o Światowem znaczeniu Ustawa o Orgamizacyi giełd wchodzi w życie 
cem prodycentów, konswnentów, kłupców i 050- |handłowam. Uznaną jest bowiem zasada, że z Do-|w 6 iniesięcy po jej ogłoszenu w Dzienniku ustaw. 
by pośredniczące w handiu W ten Sposób po-|jęciem handlu łączy sb Swobuda i wołność. Z tycn|Do tego czasu giekły już istniejące winny dosto- 
wstały targi i kAmarki wieków Śnadnich. Z prze-|powodów naieży zasadniczo sprzeciwić się MZY- |sować się do przepisów nowej ustawy. Z chwilą 
kształceniem się indywidualnego gospodarstwa | musowi należenia do giełd polskich, wejścia joj w życie tracą moc cbowiązuiącą wszy- 
narodowego w gospodarstwo Śwłatowe utraciły Driga sprawą zasadnicza dotyczy rady giel- stkie przepsy prawne, odnoszące się do giełd ra 
tangi i jarmarki swe pierwotne znaczenie. Z bie- |dowej. Mianowicie wedłe postanowień- ustawy | całym obszarze Rzeczypospolitej Połsk'ej, g ile są 
giem czasu handet przy rozlicznych towarach ne | wybranych członków rady giełdowej zatwierdza | sprzeczne z powyższą ustawą. 
kładł już szczególnej wagi na indywidualne wła- |minister. Jeżeli nie uzyskała oni zatwierdzenia, 
ściwaści towanu, który stanowił pnzedmiot inte- |nałeży w temminie 6 tygodniowym przepnowadzić 
resu, lecz zadowalał się oznaczeniem towaru We- |n we wybory w miejsce członków niezatwierdzo- 
dłe rodzaju i jakości. Ponieważ tedy indywidual- |nych. Na wypadek trzykrotnego niezatwierdzenia 
ne cechy towanu przestały być „miarodałne, nie |wybranych członków nady, minister mianuje z po. 
trzeba było sprowadzać go na targ celem obejrze | Śnód członków giełdy, członków rady giełdowej w 
nia, feaz można było zawierać umowy o kupno |miejsce niezatwiendzomych. Przepis ten czyni au-|. 
— sprzedaż w ufejscu innem, niż tu, w którem to- |tonomię gieki zupełnie iluzoryczną. Podobnej i tak 
war się znajdował, Ponieważ nadto z rozwojem |daleko idącej ingerencyi władzy rządowej na usta- 
Środków komunikacyjnych Handel doznał nieby- |nowlenie organów autonomicznych giełd niema 
wałego przedtem rozszerzenia, rzadko stosunko- |nawet w reakcyjno-polcyjnem ustawodawstwie 
wo odbywające się targi i jarmarki nie mogły za- |qustryackiem, 
spokoić potrzeb Świata kupledkiego, więc poczęły Inne artykuły postanawieją, kto nie może być 
Ong powtamzać się conaz częściej, aż przybrały po- |cztonkiem giełdy, ustalają obowiązki rady giełdo- 


EE 


Rada ukraińskiej 
republiki ludowej. 


Imicyatywa zwołania Rady, — Prace przygo- 

towawcze. — Podstąwa prawna, — Wybór 

członków. — Uroczyste otwarce Rady, — 

Mowa gł. atamana i prezesa Dyrektoryatu. 

— Pierwsze prace Rady, — P erwsze płenar= 
ne posłedzenie, 


Lwów, w futym. 
Zgodnie z ustawą z 12 listopada r. z. ma te- 


stać stałych urządzeń, w których szukać należy 
początków dzisiejszej giełdy. Z czasem rozsze- 
nzyły one zakres swego działania także na mone- 
ty, papiery wartościowe itp. 

Naszkiioowany powyżej proces rozwojowy, 
doznawał zawsze śiinago poparcia ze strony wha- 
dzy państwowej, która przyznawała  zebraniom 
zupełną wolność | niezależność, Dopiero w czasacr 
meikantyfiamu rządy poczęły wywierać pewien 
wplyw ną giekię (początek 
szczególnie ze względu na pożyczkii emitowawe 
przez państwa. Nigdy atoli wpływ ten nie obja- 
wiał się w postaci kręmijacej swobodę należenia 
do giekiy. Na tej zasadzie istnieją dziś wszystk'e 
Śówiatiwego znaczenią giełdy zagranicznę, które 
podzielić można na kilka typów, W Angli | powsta- 
nie giekly gest sprawą zupelnie prywatną. „Stock 
Exchange" w Londynie iest towarzystwem akeyi- 
wem, nia pozostajacem pod żadnym nadzorem 
państwa. Giełdy amerykańskie są  zorzantzowa- 
ymi i ekskiuzywnymi klubami, Giełdy francuskie 
znów są typem giełd o wolrym dostępie, w tym 
samytn stopniu, co niektóre dzistejsze gieldy ham- 


JAN KUCHARZEWSKŁ 


Dylemat górno-śląski. 


(Ciąg dalszy). 


Górny Śląsk, jakkolwiek obfitujący w we- 
giel nie odgrywał nigdy w przemyśle niemieckim 
roli decydującej, którą mu Niemcy obecnie przy- 
pisują. Z całkowitej produkcyi Górneco Śląska, 
która w r. 1913 wynosiła przeszło 45 miliony 
ton, Niemcy zużywały dla siebie tylko 14 milio- 
nów 400.000 ton, czyli 33 proc. Ten kontyngent 
pdpowiadał tylko 9 proc. całej konsumcyi Nie- 
mi c. a wliczając produkcyę lignitu wynosi za» 
ledwie 6,6 proc. całej produkcyi niemieckiej. 

Cała vrodukcya węgl: diórnego Śląska za 
rok 1915 wynosi nieco ponad 1/5 część ogól- 
nej produkcyi niemieckiej, w razie zaś przy- 
łączenia Górnego Śląska do Polski, produkcya 
węgla śląskiego wynosiłaby 4/5 całej produkcyi 
Polski razem ze Ślaskiem. 

Niemcy i bez Śląska zostaną nadal najbo- 
patszym w węgiel krajem europejskiego kon- 
tyhentu. 

To też Niemcy — o ile są szczerzy — nie 
podzielają pesymis'ycznych przewidywań p. Keye 
nesa. I tak Dr. Axel Schmidt, au'orytet w tej 
dziedzinie, pisze w czasopiśmie „Finanz u. Volas- 
wirtschaftliche Zeitfrag n“, zesz. 62: 

„Dla nas Niemców, powinien być zadowa- 
«ający fakt niezaprzeczony, ż6 nawet utrata Za» 


wej, zakres działania komisyj dyscyplinarnej, ko- 
misyj roziemiczej i sądu roziemczego. Za trans- 
akicye giełdowi ustawia uważa takie interesy, któ- 
re zawarto w publicznym tokafu giełdowym w 0- 
zmaczonej porze giełdowej i œ do przedmiotów 
obrotu, którymi ma dana gieldzie wolno handlować 
i które wolno na niej notować, Maklerów gilełdo- 
wych zatwierdza minister. 

Osobny artyku; zajmuje się pokątnemi giełda 


wyszedł z Francyi), imi. Art. 23 postanawia, że uczestniczenie*w niedo- |! 
zwołonem przez rząd Zebranie, ma którem doko- | 


nywa się tnansakcye gigldowie, karane będzie w 
drodze administracyjnej karą pieniężną od 10.000 
ido 50.000 marek p. i aresztem do 6 miesięcy lub 
jedhą z tych kar. Wymierzenie tej kary nie zwał- 
ma wimiego od odpowiedzialncości sądowei, o ile 
czyn jego podpada pod przepisy kodeksu karnego. 

Do czasu uiednostajnienia prawa handłowegu 
w całej Rzeczypospol tei utrzymuje się w mocy 
na obszarze b. dzietnicy awstryackiej postanowie- 
nia austryackiej ustawy giełdowej z roku 1875, za. 
warte sy par, 13—16, Jest to przepis, wedłe które- 
go uznaje słę za niedopuszczalny zarzut, Żu rosz- 


„dębia Saary i Górnego Śląska nie z oła naš 
nigdy doprowadzić do stanu zaie ności od na- 
szych sąsiadów z Zachodu w sprawie produkcyi 
węgla w ilości potrzebnej dla utrzymania i roz- 
woju naszego przemysłu. Jeżeli spełnać będzie- 
my energicznie nasze obowiązki, nie po walej:c 
sobie ani na jedną zbyteczną godzinę bez bo 
cia, jeżeli zdołamy przeż pierwsze dwa lub trzy 
lata po katastrofie pracować w spokoju bez prze- 
wrotów wewnę:rznych, przemysł niemiecki poko. 
na najtrudniejsze przeszkody“. 


WARTOŚĆ EKONOM'CZNA GÓRNEGO 
ŚLĄSKA. 


Rczważmy obecnie jakie znaczenie ma 


Górny Śląsk dla Polski. 

Wspomniany już Keynes, w książce, która 
obiegła świat cały, z zadziwiającą powierzchwno- 
ścią traktuja problem śląski odnośnie do Polski, 
Przytaczając cyfry konsumcyi węgla w Polsce 
i dowodząc, że tylko minimalną część tej kon- 
sumcyi pokrywał Górny Sląsk, Keynes mówiąc 
o Polsce ma na myśli tylko dawne Królestwo 
Polskie, jakoby nie wiedział,-że teryotorya ode- 
brsne Niemcom i oddane Polsce traktatem wer- 
salskim konsumują również węgiel, produkują go 
zaś minimalnie. Mówi też, że w razie potrzeby 
„Królestwo Polskie“ będzie mogło korzystać z 
pokładów węgla Galicyi zachodniej, pomijając 
zupełnie fakt, że Galicya absorbuje więcej węgla, 
niż go produkuje í że nie moża go dostarczać 
byłemu Królestwu Polskiemu. W ten to sposób 
książka, sł nna na Świat cały traktuje i rozstrzy- 


tytoryum Ukrainy, drogą demokratycznych wy- 
borów miał być zwołany ukraiński przedparla- 
ment, co jednak uniemożliwiły listopadowe wy» 


padki na froncie nkra ńskim. Myśi zwołania przed- 


staw'cielstwa narodowego była w kołach ukraiń- 
skiego społeczeństwa tak silna, iż mimo przejścia 
przez Zbrucz i znalezenia,s'ę na obcem teryto- 
ryum przedstawiciele jego, grupujących sę w róż 
wych partyach politycznych, pielęgnowal, ją w 
dalszym ciągu, znajdując w Petlurze silnego jej 
zwolenn ka. N'ebawem przyszło też dy, utworzenią 
tzw. Biura międzyrartyjnego, które w porozumie. 
niu z Rada mnstów przygotowało grunt dla tt- 
możliwiecia zwołania czegoś w rodzaju przedpar. 
lamentu co w ceż"*ch czasach em gracy! usune- 
łabv nanułacą anomale i od Rady mnistrów prze” 
igłoby władzę ustawodawczą na siebie. 

Dnia 9 stycznia rb. Petlurą zatwierdz I uchwau 
oną przez Radę ministrów ustawę n zwołaniu Ra- 
dy republiki, która w czasie pobytu rządu nkraiń. 


poza granicam Ukrainy jest tymczasowym zwierz 


chnim organem władzy narodowej. Wedlug tej 


£A kwestyę, której autor, jak się zdaje, nie prze. 
*tydyowsi nawet powierzchownie. 

W rzec.ywistości rzecz przedstawia się na- 
stępująco: 

„K.śl stwo Polskie", Galicya i teryotorya 
byłego zaboru pruskiego — bez Górnego Śląska 
— konsumowały w r. 1915, 19,6 milionów ton 
węgla i lignitu, a nadto importowanego koksu, 
który równał się 1,2 milionom ton węgla. Kon- 
sumcya ta zwiększy się na przeszło 21 milionów 
ton, gdy granice Polski rozszerzą się po Bug. 

opalnie galicyjskie w Zagłębiu Dąbrowy 
i w części Śląska Cieszyńskiego przyznanej Pol- 
sce dostarczały w tym czasie 8,9 milionów ton. 
Reszta pochodziła z krajów leżących poza gra- 
nicami Polski obecnej, z tego zaś 8,4 milionów 
ton węgla i lignitu górnosśląskiego. 

Węsiel śląski pokrywał 40 proc. całego 
konsumu Polski, dostarczając 90 proc. Polsce 
w zaborze pruskim, 50 proc. Gaiicyi a 18 proc. 
części Polski, zwanej Kongresówką. 

Przed wojną produkcya węgla polskiego 
wystarczała tylko na pokrycie 42,4 proc. zapo- 
trzebowania kraju. Resztę należało sprowadzać, 
poza tem, co dostarczał Górny Śląsk, z West- 
falii i innych prowincyi niemieckich, z zagiębia 
ostrowskiego, karwińskiego, z zagłębia donieor 
kiego, a nawet z Anglii. Gdy źródła te obecnie 
są dla Polski niedostępne, może ona czerpać je- 
dynie z Górnego Śląska ilość, której jej brak, 
czyli przeszło 57 proc. swej konsumcyi węglowej, 

(C. d. n 
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ustawy Rada jepubliki składa się z 67 deputowa- 
nych przyczem klucz partyjny jest następujący: 
ukr. partya manodowa wysyła Z p 
itarodowo-republ kańska 5, partya cos.-niepodległo 
ścowców 5, wtościan-socyalistów 4, soc.-federa- 
iistów 5, soc-demokratów 7, sac.-rewolucyoni- 
tów 7, „trudow ków“ 1, „chifberobów* -demokra- 
ów 5, partye żydowskie 6, polske 2, niemieckie; 
„l. Nadto wysylają przedstawicieli „organizacye 
zpotecznopolityczne: Zjednoczona organizacya pra 
ownków kolejowych 4, organizacya pracowni- 
«ów poczt i telegrafów 2, samorządy m ejscowe 


„NAZETA WIECZORNA". 


złożyfómy liczne ofary. Stworzyfiśmy ośrodek, 
ku któremu kierują się oczy całej Ułaakry, od nbe- 


edstaw cieli | go wyczekującej ratunku. Mimo dzielące nas gra- 


nice nasz związek z narodem, ideowy i psycholo- 
giczny, jest trwały i Ścisły. Jego zaufanie do mas 
jest rękojmią pozytywnych wyników naszych u- 
silowań. Wiemy dobrze, czego maród ukr. praznie, 
Pod wpływem nieszczęść w związku z rządami 
różnych okupantów zrozumiał on, iż tylko wta- 
sna władzą ludowa, na zasadach demokratycz- 
nych a nie na dyktaturze iednostki oparta, może 
ini zapewnić porządek, karność i rozwój ekono- 


. ukr. kooperatywa 4, organizacye kultur.-oŚwia- |- m czny. 


towe 3. Przedstaw cielstwo partyj ros. mniejsze 
ści, stojących ną gruncie niezawisłości Ukra'my, 
oznaczy później osobną ustawa. Każda z wspo- 
znnianych partyj i organizacyj zgodnie z postano- 
wenem wspomnianej ustawy wybrała we wła- 
snym wewrętrzaym zarządze swych delegatów, 
których przy otwarciu Rady było 42. Reszta, po- 
zostająca przeważnie za granicą, skutkiem trud- 
ności paszportowych, dotychczas jeszcze nie przy 


Przechodząc do poijedyftczych zadań Rady, 
zwrócił jej wwagę głównie na reorganizacyę armii 
przy pomocy obcych instruktorów, na zachowanie 
jej jedności t bitnóści tudzież zabezpieczenie jej 
przed postronnymi, szkodliwymi wpływami Pań- 
stwowy aparat urzędniczy należałoby również 
zreformować. W dalszym ciągu podnósł znacze- 
n'e włościaństwą jako najważniejszego czynnika 
w budowie państwowości Ukrairy tudzież potrze- 


była. Uroczyste otwarcie Rady nastąpiły 3 b. m.|bę stworzena Cerkwi ukra'ńskiej, jakoteż kody- 


w w elk ei sal’ hotelu „Bristol* w Tarnowie. Dwaj 
ukr. duchowmi odprawili krótkie nabożeństwo za 
dusze poległych kozaków armii U. R. L. tudzież 
na intencyę ppmyślnośc, prac Rady. Po odczyta- 
uu ustawy i nakazu prezesa Dyrektorvatu o zwo- 
"pn" Rady zabrał głos Petkura, 
diwższą mowe. podaną w odpisie wszystkim człon 
kom Rady i Rządu ukraińskiego. 


W mowie tej Petlura podkreślił trudne i od- 
pow'edz'alne stanowisko Rady ze względu na ca- 
ly szereg ważnych Spraw, oczekujących załatwie- 
via. Glównem naszem zadaniem — mów gł. a- 
taman — jest zachowanie imezłomnej wol. naro- 
iowo-państwowej. Zjednoczeni mus'my ŚĆ na- 
przód celem zdobyc'a dla narodu ukraiiskiego 
wołności i suwerenności. Jedynie w ten sposób 
zdołamy świat przekonać, iż kwestya wscoliodu a 
bez nas rozw'ązamą być mie może i że Ukraina 
musi być uznaną jako państwo samoistne. Nie pod 
dając się postronnym, choóby chwilowym wpły- 
wom, musmy zachować wypróbowaną tnie poli- 
tyki U. R. L. — W początkach naszej polityczno- 
narodowej rewolucy* nazywano nas kolszew fra- 
mi f bandytami, zdolnymi jedynie do pracy de- 
stbruktywnej. Ostatnie 2 dinta ujawmilv państwom 
śwata naszą siłę organizacyjną, skutkiem czego 
wzrosły też ich zainteresowanie się maszą walką 
o nepodległość, Radą republiki winua to za nte- 
resowanie wzmocnć, Odnośnie naszego moralne- 


go prestige'm to zaznaczę, iż daFfśmy dowody na-! 


szej politycznej uczciwości i na ołtarzu oiczyzmy 
a 


JÓZEF KALLENBACH, 


Legion Mickiewicza. 


Właklysław Mr'okdewicz: „Legion M'ckiewicza — 

Ro 1848“, Kraków 1921. Nakładem Autora. Skła- 

dy główne: Gebethner i Wolff, Warszawa, Lwów, 

Łódź, Poznań, Kraków. G. Gebethner i Sp.. 
stron IX--421. 


Kraków, w lutym. 


„Habent swą fata Mbel“. Lat 44 minęło od cza- 
sa kiedy w Paryżu ukazał się perwszy tom fran- 
ouskiego „Memoryału” o Legionie polsk m, utwo- 
rzonym w Rzymie w r. 1848 przez Adzma Mickie- 
wicza — a oto teraz dopiero doczekał śmy się pol- 
skiego opracowan'a pierwotnego tekstu, polskiego 
streszczenia trzech tomów francuskich, z takim 
nakładem pracy, Czasu i funduszów wydanych 
przez Władysławą Mick'ewicza, P. Artur Górski 
zasłużył się dobrze piśm ennictwu naszemu, przy- 
ewajając mało u nas znane ji weal. nie rozpo- 
wszechn'one tomy francuskie „Memoryału* w re- 
dakcyi polskiej, a tlómaczen u polskiem pana Jó- 
zefa Ruffera, Ale tu znowu powtórzyć trzeba ła- 
cńsk'e dictum: „Habent sua fata libelli“, Bo oto 
druk dzieła dokonał się w połowie r. 1914, już na- 
wet cenzawa moskiówską w Warszawe „oczyści- 
ia" arkusz za arkuszem, ważniejsze ustepy, kre- 
śląc fe czerwonym inkaustem — kiedy nagle wy- 
buchla wojna w r. 1914! „Cały nakład, bity w Kra- 
kowe, przełeżał w ukryciw aż do upadku państw 


fikacyi prawa karnego i cywilnego, wreszcie ko- 
nieczność pogłębienia oświaty, do. której chętn'e 
się garną szerokie kołą społeczeństwa ukr. Jednem 
z głównych zadań Rady będzie również uchwałe- 
nie norm prawnych, ułatw'ających przeprowadze 


który odczytał | nie w życ'e iuż istniejących ustaw o mniejszościach 


narodowych na Ukra'mie, 

Nie wolno nam zapomnieć — mów'?ł dalej Pe- 
ttura — iż tylko w spółżyciu z innymi narodami 
a szczególme z narodem przyjaznej nam Polski, 
jest możliwym rozwój naszej ojczyzny. Na szcze- 
gólną naszą uwagę zasługują również organ zmy 
polityczne. które zarysowały się ma obszarach 
zlewiska Morza Czarnego, a wśród których może- 
my odegrać pierwszorzędmą rolę ku równoczesne- 
mu wzmocnieniu naszego znaczenia wśród państw 
Europy. — Mowę swą zakończy! Petlura Życze- 
niam’ dłą pomyślności prac Rady. 

Nastepnie w szeregu przeniówień przedsta- 
w'ciele partyj zaznaczyli imieniem tychże, jź rząd 
U. R. L. z gł atamanem Pełlura na czele pomimo 
tylu trudność: ‘różnorodnej natury pozostą: fakty- 
czne centrem majzdrowszej pol tyki ukraińskiej, 
dokoła którego grupują sie szerokie kola emigra- 
cy* i społeczeństwa ukraińsk'ego na Ukrainie 

Wśród entuzyastycznych okrzyków na cześć 
gt atamana, opuścił on sale, poczem pos'edzenie 


zamknięto. 
; Obserwator, 


centralnych, a to z obawy przed zn szczemiem go 
przez austryacką į pruską cenzurę wojskową. 
Wszakże to zasadniczą pracą Mckiewicza w roku 
48 była. organizowanie usiłowań rozbica Austryi 
zapomocą rzucenia ma nią Włoch i Francyi, stwo- 
rzeną legionów polskich w arm'ach obu tych 
państw i przeciągnięcia Słowian w armii austry- 
ackiej na stronę sztandaru polsk'ego". — Więc ma 
łat sześć, ukończone dzieiy spoczęło w arkuszach, 
aż doczekało sę przecież wolności i wyswobodze- 
nia! I wyszło ma tem' doskonale. Stało się bowiem 
wyłątkową pamiątką czasów, które przeżyliśmy. 
Pam atka pozostanie tych kilka stronic, które star- 
czą za Przedmowę (VII-—IX), a zawierają „Użn- 
pełnienie ustępów usimiętych przez cenzurę rosyj- 
ską i na żądanie cenzury wykropkowańych w 
tekście w r. 1914". — Te nstępy może dziś sobie 
każdy wpisać do tekstu ma wieczną pamiątkę 
wstrętnego jarzma duchowego, które myśl polską 
gnębiło przez lat tyłe i pokołeń tyle. 

Ale i z ważniejszego względu to mimowołne 
oróżnienie w wydan'u dzeła, wydrukowanego w 
całości w roku 1914, wyszło na dobre. Niejedna 
zdanie sędziwego Autora książki, które w r. 1914 
mogło się wydawać sceptykom naszym czczą 
egzaltacyą nepoprawnego w wiecznych oczeki- 
wamiąch emigranta, jaśniecje dziś — ; ma zawsze 
już! — iako spełnione jasnowidzenie. Któż bez 
wzruszenia odczyta ostatnie zdanie tego dzeła o 
Polsce pokutującej: „Świat widzi tylko to, ża po- 
kutnik jest coraz bardziej schytony į coraz wą- 
tlejszy — lecz nie spostrzeg tego, że pokuta jego 
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Maiy fefleton. ( 


« 


Z ODRODZENIA POLSKE 
(Z cyklu: „Koledy polskie”) 


Z odrodzenia Polski, 

Niech się cieszy Świat, 
Przecież wyc:erpiała 

Tyle, tyte lat, 

Więc kto serce ma szlachetne, 
Życzy jęj koleje Świetne, 

I młodemu Państwu, 
Całem sercem rad. 


a 


W pierwszym rzędzie Francyl 
Bohaterski lud, 

Dzielił z nami walkę, 

I wysiłków trud. 

Węg'er, Włoch, Amerykatmń 
Nie skąpili także dari, 

Bo ich węzeł secca, 

Z krajem nascvm SDRÓŁ, 

Lecz pamiętaj Lachu, “ 

Że masz wrogów trzech. 
Niemiec, potem Anglk, 

I przewrotny Czech. 

Owa trójca arcylicha, ' 
(Wciąż na zgubę naszą ozo 
[ usłyszeć pragnie, 
Nasz ostatni dech. * 


» 


u 


Lecz nas vie dosięgną 
Nienawiścią swą, 

Jeszcze są armaty, 

Co odwetem grzm'ą. 
Bartki, Jaski i Maciej, 
Piszą nowe Polski dziełe, 
Które pieczętują, 

Swą serdeczną krwią. 


NADESŁANE. 
ZAKŁAD LEKARSKO-DENTYSTYCZNY 


Dr. W. GROB i H. GROB 


Lwów, Legionów 29 (dawniej Karola Ludwika), 6024 


ZAKŁAD DEVTYSTYCZNO.1ECHNICZNY JJ. 
P. ŻEJRELMAN A 
wykonajs roboty w platynie, złoce i a 


według najnowszych systemów. 00 
Lwów, ul. Hazimierzowska 17, I. p. 


się kończy i że m edługo już mu płakać, gdyż prze» 
ameniemie jego jest blizk:e''.., 

Całość ujęta jest w rozdziałach dwamastu, któ. 
re czytamy z rosnącem zaciekawieniem, Mamy 
tu jakby dwanaście obrazów dramatycznych: od 
zawiązku dramatu ma scenie rzymskiej aż do tra 
gcznego rozw:ązamiaą. rozpuszczenjią legiomm na 
ziemi greckiej — ileż momentów wzruszających 
roznamiętniających, wstrząsających! i 

Adam Mickiewicz przeczuwa! już od roku 
| 1833 burzę, na którą się zanos'ło w. Europ e, prze- 
i powiadał ją i cierpliwie się ma nią gotował. Ne 
chciat się „uspokoić“, ani na katedrze w „Coliege 
de France", an' później na „Trybunie Ludów“, ani 
jeszcze później na bibłiotekarstwie Arsenalu. 

` „Chciano, żebym się uspokoił — pisał do Józe. 
fa Grabowsk ego 12 styczn a 1847 r. — Dobry jest 
|pokół umarłym i szczęślwym. My konieczna 
świat niepokoimy ; „musimy niepokoić”, Pójdą 
więc dalej swoją droga", 
I poszedł — w r. 1848 do Rzymu, a w r. 1855 
do Konstantynopola, Władysław M ckiewicz opo- 
| wada szczegółowo, na jakio to czasy trafil ojciec 
jego we Włoszech i z jaką energią postanowi} czy 
nem legionowym zaświadczyć o żywotności dm- 
cha, polsk ego w tych wielkich mies ącach rolm 
1848, k edy padały lub chwialy się trony desSpotów 
w Europie Zachodniej. Mało kto w kolonii polskiej 
w Rzymie odczuł don'osłość chw i dziejowej i pos 
pari szczerze Mick.ewicza. Młodzież tylko zrozum 
mała w lot, Że piewca „Ody do Młodaści" od pie- 
|śni nrzeszedł do czyni że ma prawdę — jak za- 
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Z prasy zagranicznej. 


Poisko francuskie ośw adczenie w prasie fran- 
cuskiej. — „Sólr” g żrzeczetliu mę Belgii p'a- 
wa do zajęca majątków niemieckich., Histo 
ryk rzymski Ferrero o kryzysie EkonOmicz- 
nym w 3 w. po'Chr. (Nene Zür cher Zeitung.) 
Lwów, 18. lutego. 

Wyniki podróży Naczelnika państwa do 
Paryża są przediniotem rozważań całej prasy 
irancuskiej. „Matin“ otnaiwia gołskó francuskie 
oświadczenie, którego zńaczenie Briamd wyja- 
śm ambasadorom Anglii, Włoch | Japoni. Nie 
jest to sojusz i nie kryje się pózateim żaden taj 
ny uklad. Jest to tylko stwierdzenie oddawna 
znanej wspólnoty interesów ttiędży obu kraja- 
mi. Wdrożoro iównież tókówatńa o ukladzie 
handlowyłtn li o uczestnictwie framcęuskiem w 
galicyjskim przentyśle haftawy. Fraticya o- 
świadczyła swą gotowość dostarczenia Polsce 
fachowych doradców dla spraw  adziistra- 
cyjnych, 

__W tej samej kwestyj pisze „Petit Parisien“: 
Oświadczenie francusko polskie żawiera za- 
pewnienie, że stosunki doskonałej przyjaźni 
miedzy Francyą a Polską istnieć będą i nadal 
poz obopólnej pomocy, nawet beż ionmalnego 
tratatu. Są to wiezy śilniejsze, fiiż jakikol- 
wień sojusz na pŚmie. Obydwa kraje myślą 
tylko a swojej obronie i o trzymam europej- 
skiego pokoju. Gospodarcze rokowania, w każ 
dym razie doprowadzą do zawarca tikładu 

ego, podobnego jak międży Francyą 
a czechosłowacyą są już wiożdiie, 

„Ere Nonvelłe* donosi, ż6 wedle urzędo- 
wego zapewnienia fządy firamcuski | polski 
ograniczyły się dò stwiśrdżenia wspólności 
swych interesów. Francuska publiczność pra- 
'gmie jednak objaśnienia co do ewentuanych 
następktw tego porozińnienia. Jest rzeczą ja- 
sną, że Francya musi dać pomoc Polsce, gry» 
by Niemcy próbqwały opanować mapowrót 
odebrane im obszary. Inaczej rzecz się ma, 
gdy kzie o polsko rosyjskie stosunki, Polska 
towiem żąda gramicy wschodniej, która nie 
teryje się z finią wskazaną przez Radę Najwyź 
sżą. Francya me mogłaby zaangażować się w 
sposób, któryby krępował swobodę jej akcyi 
dyplomatycznej na wypadek przyszłego kot- 
$itu uiędzy Polską a Rosyą, 


powiedział Aleksandrowi Chodźce — chce „ 
poczyą” ma z emi, nie na papierze tylko, że chce 
pchnąć bryle świata „nowem tory". Młodzież pol- 
ską w Rzymie ópowiedziała się przy Mickiew'czu 
m natomiast kler polski i arystokrac z niedowie- 
tzan em przyglądali się dzialan'om Poety, Có smu 


a ZA OZ ZZA AA CY ŻA OWCA 


robić 


Nr. 5594 


W sprawie wiadomości g zrzeczenłu się |rm. właściciefe okrętów, którzy miell w swym 
rządu belgiskiegu prawa do zdjecia dóbr me |ręku całą żeglugę na Morzu Śródziemnem, t, | 
mieckich obywateli pisze „Sor“, że rdzborżą- głównej artery koniumlkacyjnej państwa 
dzejtłe fo jest wyńtkiem owego postanowienia | rzyiiskiego, nadużywałi żeglugi dia celów pry 
izadu belgitskiego nawiązaa ma mowy stosun. |watnych, spektdujac majątkiem państwowym 
ków gospodarczych z Nienicami. Idzis miano: |i wykonując służbę państwową medrale | naj 
wicie p strzeżemia interesów w Antwerpii, La |póżaiej. Państwo było bezs ine. Nie mogło bić 
two żróżuińieć, że fretqiedocy eksporterzy i|dóbrych pieniędzy skutkiem  dezorganizacył 
właściciele ókraków tie wysyłaliby okrętów | graty i me mogło również ukrubiować pracy 

| 


tówarów do portn, w któryfn każdej chnwif tno na dobrych podstawach, ponk:waż anarchia 
głyby być eajęte. Rozporządzenie bełęijskie pieniężna stala tetnu wa przeszkodzie. „Tout 
nastąpiło w poróżurnieniu ż rządem  francu- |córnme chez hous!“ — doidas można do skarg 
Skiti j zzytnskiego historyfca. 

CALIE PARZZEBY UTP WLOEP TOW zzz 


NADESŁANE. 
wsäi 


erdytuje jak dawniej od 4--6, ul. Asnyka -. _ 942) 


Guglelmo Ferrero, historyk tzymski, pra- | 
cujący úbeciie nad dziełerń o upadku Świata 
starożytnego miał düegdai, lak donosi „Neue 
Ziirioher Żeituńig* w uniwersytećle zurychsk 
odczyt g kryzysie okOnoiiiczhym w 3 wieku 
by Chr. j 

Kryzys ten, który nastąpił za panowania 
Aleksandra Severusa wykazuje wielkie pódo- 
bieństwo do obechego kryżysu politycznego. 
Zupełna politycztia dezortganńizacya, wewnętrz- 
ne 1 żawtiętrzne wojny, oto objawy towarzy- 
sżące upadkowi państwa rzymskiego a znajdu- 
jace tównież wytaż w groźnej dewaluacyj pie- 
niądża, la ostatnia podkopuje cały system pie- 
tiężny państwa, który w braku dokładnych da 
tiych musimy sobie rekdmstruorwać ze znateżio- 
nych starych monet. Najbardziej używańe rodza 
je monet Aureus (ztota) i Denarius (srebr.) mia 
ły ża cesarza Augusta wartość około 25 fran- 
ków, względnie 80 cemtytnów. Od Septyma Se 
lverusa rozpoczął się próces  tozkładczy 
(193--211) który ża Aleksandra Severusa do- 
szedł już tak dalsku, że denarius miał już tylko 
2 pre. pierwotnej wartości i był już tylko mie- PL + 
dziatią, posrebrżarą monetą, Jak podczas woj- REJ 


ny światowiej kj nasze wydawały p.enią- zi iint R 

dze papierowe, tak cesarze tzymscy w 3 stu- ą I y WĘSTINGH9 

leciu pogarsza! pieniądz. Lecz gdy system ów- Pre JB A | zał 

częśny opierał się zawsze jeszcze na wartości i $ 'SZALKOWAKA 90. MII 

miedzi, to nasz system banknotów utrzymuje pš Enz >. | 

się tylko państwową i prywainą gwaramcyą 

m Pamiętajmy 
e Slasku! 


| Następstwem dewaluacy} pieniądza była | 


|szybka zwyżka cen, oraz anarchia pieniężna, 
i peroruje. Zaczęto mó- |nia Mickiewicza ij o sprawiedłiwości sąda z racyż 


Sza 6. dja 


objawiająca się już nie w: codziennej, ale pra- 

wie cogodzinmej zmianie wartości pieniędzy. 

Anarchii tej usiłował tamę położyć Diokletian, 

przez edykt o — cenach maksymalnych. 

Ogromna szkodą dla państwa była rów- 

tuje się na klubie włoskim 

wić w Rzymie o Jezuliach polskich i arystokra- | Symbolu polityczneg .*) 

tach, przeszkadzających dobrym P.lakom. Nawet Norwid brał udział w owych wspomnianych 
sławny tijesżczanin Ciciriuchio, przywiązany do|wyżej „sessyach* polskich w Rzymie w sprawie 
Papbitżą i Władz rzymskich, z tern dał się słysżeć. |onganlzuwania legionu i zabolało gą to, że w Ży- 
Bo p. Mickiewicz wszędzie protestuje, że jest po- |ciorysie Orpiszewekiego, wydanym przez Broni- 


tniejsza: „poec * nie odczuł Poety. Ani Zygmunt wolty Papieżowi i że idzie w imię Krzyża; zwadzi 
Krasiński, an; Norwid. „Symbol polityczny Polski, niewiadomych. Swoitn jednak różne rzeczy gada, 
sformmłowany i podp sany przez Mckiew'cza 29 |które dowcdzą illuzyi sekty Towiańskiego i dema- 


weż dezorganizacya pracy przymusowej. I tak 

sławą Zaleskiego (Kraków, 1875) nie były wzamian. 
ki o nim, z czego Się usprawiediiwy Bron. Załeski 
w liście z dnia 12. października 1875 r. W komen- 


marca 1848 r. przeraził obu poetów swą apodyk-|gówl. Nawet wciska się do Moskali i im w ich tarzu do rego listu C., Norwid zaznaczył | podkre- 
tyczną i rewolucyjną treścią. Do najbardziej ne-|Sensle prawi — Wskutek tego Agent Główny był IR: „główny głos na głównem zgromadzeniu nia 
zadowolonych z Mickiew cza należał Ludwik Or-|u jednego z ministrów, ostrzegając gó, że p. Mi- jest podrzędnym”. Jak zaś go to przemilczenie o- 
piszewśki, belwederczyk, podówczas wełniący |ckiewicz może rozruch zrobić w Rzymie(!), poka- beszło, widać z tega że Jeszcze w cztery lata po- 
fumkcye reprezentanta Hotelu Lambert przy Stè Zuiąć się dalej z ch'rągwią polską i podbudzadąc tem wrócił Norw'd do tej sprawy w liście (niee 
licy Apostołskiej. W depeszy rzymskiej z Aj | przeciw Ksjężom polskim j reszcie rodaków. Mi» znanym) co Brom Żałe kiego (z Paryża, 29. paź. 
kwietia 1848 r. wwadarniał między ińnem, spra- Mister obiecał zająć się azymtie tą Sprawą, zapów- dziernika 1879). Po'eważ dorzuca on nieco świ- 
wami także o działaniu Mick ew cza: niając Agentowi sekret potrzebny, aby nie rozią- tła do powiadanią Wład, Mickiewicza, więc przy. 
„Przeż brak taktu Księży naszych (= Zmar- trzyć jego zwołenniktów, którzy nic nie rozunieją ieczę go w tutstępach najważniełszych: 
twychwstańców) zrobił się Sejmik dla fonni wa- nie wiedzą, gdzie i po 00 ich p. Miakiewicz pro-' „Działo się w Mieście Stolicy Apos'ołskiej, ra 
ała początku Legionu z Polaków artystów i in. Wadzi. Zdaje im się, że poświęcają się ża Kościół umocenionym przez władzę Zgromadzeniu publicz- 
nych, zamieszkałych w Rzymie. Śtąd rzecz, któ. Katolicki i Polskę, gdy tymcza.em celóm m. Mi- nem w obsćności Duchowkństwą reprezentowa- 
ra mogla się ułożyć z Władzą (u. Hotelem Lam- ' okteWióża jest Tówhńszeżyzńna i pansluwizm nego przeż trzech czy czterech Księży połskich, 
bórt) ża pośrednictwem Agenta Głównego, rzy. Pezewrotność | zaciekłość p. Mickiewicza dócho- = 
ama ŻOSIEB w odmęt. P. Mickiewicz. sprowatłzo- |dżą do najwyższego stopnia." |_| +) Krechowiecki „O C, Norwidzie”, Lwów, 
ny do Rzymu przez Księży | prezentowany Papie. Przytoczyłem umyślnie nieznany raport agen- | 15909 t. L str. 94104, 
żowi jakoby nawrócony, na „seśsiach" Polaków |cyi polskiej w Rzymie, aby dać próbkę, do jak szo | (Dok. nast.) 
wystapil przeciw Ksjpżom, odnowił teńdencye To. stopnia wówazas dochodziły „przewrotność i zó-. 
wiańskiago, zebrał kilkunastu młodych iudzi, obra- |ciekłość* przeciwników Mickiewicza, posądzają- a 
ny przez nich naczelnikiem, wystąpił gwałtem z|cych go nawet ò.. bansławiam! Norwid, stojący 
choręgwią polłskią... wtedy blizko agancyi Hotelu Lambert mię wahał g7 
Tymczasóm P. Mickiewicz, zniewny zalsię nawet w liście do Boldana Žalekiego (24. 
przeszkody, podbudza przeciw Kkiężom, prezetrikwktnia 1848) wątpić o szczerości(!) przekonść 
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„BQAZETA WTECZORNA”. 


Konfarencye z Krazeinem przyczynią się "w: 
do ekońomicznego zbliżenia polsko-ros. 


Warszawa, 16 lntego, 

(Teief.) (m) Z Rygi 'elezrafują pod datą 17.: 
Nadeszła tu tetegraficzna wiadomość, że Krassin 
po wyjeździe z Mostęwy przybydzie do Ryeż, przy 
wożąc me Sobą odpowiedź rządu moskiewskiego 
w spornych sprawach trzktatowych, Jednocześnie 
„w tsiegramie zaznaczono, Że Krassin pragnaby w 
Rydze porazmnioć się ze Steczkowska Z tego 


powodn Steczkowski zwróch die teżzgraficznie do 
Warszawy w sprawie przedkiżeńa swego poby- 
tu w Rydze, stosownie do potrzeby. Wefie info- 
mayi z wierygadreza Żródła, konżorencyk Stecz 
|gorarskiez z Kraasłneam, w czasia Których będą po- 
kara ważne sprawy Cirotemiczne, przyczynią 


się do ekamomicznogo sbłżenia polsko-r ósyfskiezo. 


~ Sporne kwestye w sprawie opcyi uzgodnione. 


Warszawa, 18 imga 


Telef.) (me) Weale otrzymanych tu z Rygi 
wiadwiności użrodiiomo sporne punkty w sprawie 
Dcyj, któme Drzerńą : 

1) Oreby narodowości poikki- niebędąre do- 
tychczas obtywatetami pałskimi a zrnaśdwące sią w 
Rosył, mała prawo wyboru obywałestwa polskie- 
go lub rosyjskiego. 

2) Obywa'sle polscy >naffufący się w Rosyi 
yeda uważani ża Polaków o úe przedstawią dó- 


TRZY STACYE WYMIANY JEŃCÓW. 
Kraków, 18. kiago. 
tTsief.) (G) Donoszą z Warszawy: Minister- 


— 


Polska w przededniu 


Wiedeń, 18. krtżgo. 

(Teief.) (G) Jak podaje „Petit Parisien“ miwh 
Stat Sapieha, który we czwartek miał wyjechać z 
Londynu zabawi w Paryżu krótki czas, poczem 
jak najszyboiaj(?) pojedzie dc Bukaresztu, Dziun- 
nik dodaje, Że Polka rokuje obecnie z Francyg, 
państwami baltyckiemi, Fmiandyą i Rutimnią. U- 
kład atętzy Warszawą a Bulcaresztem jest obe- 
cnis badany. Przewiduie on fomnaim' sojusz poli- 
tyczny i wokk wy. Proekt togo sokeena orzeka, 
ke Polska i Rumenia ręczą sobie wzajemnie utrzy 
manie wschodniej granicy, a w szczegółmości gra- 
uky polskią od wschodu przewidzianej w trakta- 


stwo spraw wojskowych zorganizował, już trzy | 


wody przynateżrmści do narodowości polskiej. 

3) Wszyscy poddani byłego ingierywm rosy 
skiego zapisacił do książ ludhości w gmanicach obe- 
cnych Rzeczyposbojitej polskiej majs prawo wy- 
|koru obywatefstwa pożskiego, rosyjskiego lmb t- 
kratńsicEgo. |= 

Załatwiedie sprawy opcyi ozmacza zakończe- 
nie kanisyi prawnopolityczneś, tal której czele 0 
strdhie połskiśj stat p. Lechowigy, ~ 
| Konierencye = prg 


, jsłacye dm wymiany jeńców mięfzy Politka a Ro- 


syg. Statye te urządzono w Baratowiczach, Rów 
inem i Zdołatwnowia, 


sojuszu z Rumunią. 


cłe w Pydme Drłermik sądzi, że układ tèn tie da 
śię pogodać z małą kuułicyg, do której nałeży Ru- 
mimia, Czechosśływacya i Jugosiawia, Mała koali- 
lcya w.smłzyszłości zmieni Się w formalny sojusz. 
Ważnych pumiktem ukladi gest postanowitwie, że 
traktat tyko wtedy będzie ważny, jeże Angfia i 
Francya żaciwarantują wspommiana granicę. , U- 
kład przewiduje także pomoc wojskową ha wyr 
|padek gdyby jedno z obu państw lub oba równócze 
čnie zostały zaatakowane przez czerwotgj armię, 

Wielkie znaczenie tego ukladu polega na tem, 
Że pa raz pieawSzy w. Furope wschodniej będzie 
utworzony simy froin 


Rokowania w toku, układ jeszcze nie podpisany. 


Warszawa, 18 lutego, 


Telet) (G) „Robotik“ podaje sprawozdanie 
z posiedzen a kom syi spraw zagranicznych i za- 
znacza, że poseł Per pod adresem wiceministra 
Dąbrowsk cego wystosowat dwa zapytania, a mia- 


zie: 

D Czy Sapteha w stosunku do Rumuni! mówił 
o ukladzie połskorumuńskim i czy ten układ 
istn eje, 

2) Dlaczego ośw adczenie rządu połskiego u- 


as 


POLSKA OTRZYMA 100 DO 120 MILIONÓW 
FRANKÓW POŻYCZKI. 
Kraków, 18. luwtego. 
(Tefet) (G) Z Paryża donoszą, żę w związku 


znające państwo łotewskie de jure pod konec 
grudnia z. r. doszło dg rządu łotewskicgo dopiero 
z końcem stycznia b. T. 

P, Dąbrowski oświadczył, że minisie- Sapieha 
telegrafowai z Paryża, ż sława jego o układze 
z Rumunią podane przez dziemmik paryski „Matin“ 
zostały przekręcońe. rexowama ż Rumunią są w 
toku, a'e ukinii jeszcze mie zosta; definitywużę Za- 
warty. Co do pytana drugiego, dr. Dąbrowski o- 


Rozmaitości telegraficzne. 


3w. 3 


| powyższa maytwolaka wicie załnteresowanie 


w kołach stjimowych. Na dzistejszetm nosiedza. 
mu setia ma być (wniesłkomy w tei sprawie 
*wriłosek nażty, è 

($ EE.) Gdańsk ratyfikuge ttmowę z Niemów. 


mi Paramar gdański ratyfikował UMOWĘ z ru 


publiką niemiecką, przeciw głosom Polaków į ko- 
mrnistów, 


(Teiei.) (O) Środki represyjne wobec Niezwa 
„Echo de Pars“ zamieszcza oświadczene pewnej 
wysoką postawionej w sferach politycznych oso- 
bistości, że dełegacya niemiecka ma konierencyę 
londyńską w waze zajęcia nieprzychylnego stano. 
w'ską wobec postanowień paryskich będzie zma 
szoma do powrotu do Niemiec. Wówczas Anglia 
zajmie wielk'e porty niemieckie, Francya sas wig- 
ksze mtłastą zaopatiujące Bawaryę w węzte Te 
z petylością zrmiesi Niemcy do pzyłęca uchwał 
paryskich. i 

(Telef.) (0) Wzmocnienia armii okupacyjneł 
Berlmskie dziennik* donoszą, że francuskie władże 
wejsłaorv  zarekwirowały w Moguncyi i w Wies. 
badenie 30 prywatnych imeszkań dla oficerów 
francus ch, istnieje bowiem zanńar wzmocnienia 
armó t upacyjnej. 

(Telef.) (G) Ameryką usuwa słę af obrad lon- 
dyńskich Dzienniki donoszą z Nowego Jorku, że 
prezydent Stanów Zjednoczonych odmówi zapro- 
szeniu koalicyi wziętł, mdziałm w konterencył low 
dyńsk'ej. 

(Telet) (G) Dzielą ich światy. We 
nizedos w roztowie z zastępcą dziennika 
„ [etps" oświadczył, że pogłoski o pogodzewia 
się jego ż Konstantynem są tieprawdziwe. Pth 


iniędzy nim a Konstantynem istnieją nie róż- 


mice poglądów potltyczawych, ate dziel ich cały 
Świat. Niemciżirwą jest rzeczą przypuścić aby 
Urecya przez diuższy czas dała się oszukiwać 
Konstantynowi i prędzej czy później nastrój 
ludności się zmieti, tak, ż6 obecny król gredo 
zoBtamie strącomy z tromi. 


KOMUNIKAT, 
Grysik ktukurdzikny: 


Na odcinki mączne kartek Nr. O, sprzedawać 
będą od 23. lutego począwszy wszystkie sklepy 
miejskie, rejonowe i konsumy grysik kukurudziany 
pochodzący z zakupów pozakontyngentówych w 
ilości po pół kg. na kartkę w cenie po 40 Mk 
za kilogram prócz kosżtów opakowania, 

PP. Kupcy rejonowi dziel. L, IL, M., IV. 
i V. zechcą się zgłosić w Miejskim Zakładzie 
aprowizacyjnyra w piątek 18, lutego, zaś PP. 
Kupcy rejonowi dzieln. VI. oraz Kierownicy 
konsumów i Zakładów w sobotę 19. lutego celem 
wykupna asygnet. 9415 


Miejski Zakład aprowizacyjny. 
mner wu oe —ONNĘNONEKWA 
Rozmaitości. 
Kamer podczas rozprawy sądowej, W o- 


6x 
statnich dniach odbyła się rozprawa Ssgdowa ra 
Brandenbircu, podczas której odegrano kilka Eits- 


(Ś EE.) FHipowskł u Naczejnłka, Nacz. Piłsnd- |sycznych wtwonów. — Pewien hardłarz imstræ 
Ski przyjął na posłuchamin naczełnika misyj dypio- |mtentów muzycznych sprzedawał jakiemuś robot- 


z ostatnią wizytą Pilsudikiego w Patyżą w ko- niatycznej poikki na Kaukazie Filipowskiego, któ kowi skrzypce, za które zażądał 6000 marek. — 


łach poinformowanych twierdzą, że wynłkiem t- 
ktadów mrzemysłowo-hamiiowych ma być reati- 
Bacyg pożyczki priskiej we Francyi, Suma tej po- 
życzki nie jest jeszcze ustaloną, Jak sadzą 'wynie- 
się oma 100—120 mił. franków, pszyczem zna- 
ozma tej część będzie wydana w maszynach i ma- 
teryałach. Do Warszawy przybędzie komisya, 
nej zadaniem będzie określenie udziału kapitałistórw 
francuskich w Życiu cekonomicznem Polski. W 
Warszawie zaś powstanie Rada ekomiszna, która 
będzie jednakże stowarzyszeniem prywatna sup 
wencyonowanem przez rzęd i gożostałącen pad 
lezo kontrolą. 


ry wręczył mu stary poki złoty krzyż, ofiarowa- 
iry przez kołonię polską iw Tyflisie. 


Przypadkowo dowiadzia! się kupiec, iż przedsta” 
włają ore dażdko większą wartość, podniósł więc 


| | (Telet.) (m) Bezczelność sowiecka. Stacya tak wysoko cenę, że roboinik nie mógł tyle zapta- 
likrowa w Moskwie rozesłała radiotelegram |cić. Sprawa oparła się o Sąd, który rozstrzygnąć 


następującej treści: 


W (Warszawie wybuchł miał tę krwestye. Ażeby ocenić wartość skrzypiec, 


,Srajk generalny., Miasto pozbanvtone energii e- sprowadził sąd grofesora komserwatoryum į tenże 


ny i teiegraży nieczynne. Najciekawszą rzeczą 
„jest to że w Warszawie ọ tem wszysikiem uic 
| nie wiedza. i 

du“. „Naród* ogłasza Senzacyjne rewelacye 
swojego Sprawozdawcy sejmowego a mano- 
wicie, że banki warszzwsice mie przyjmują pod 
|zastaw poigkach pożyczek państwawych. Dzien 
Ik wrymiema szereg tych banków, rewelacya 


(Telef.) (Q) SenzaCyjne rewełacye „Naro- 52 


któ- lektrycznej j świanła. Tramwaje stoją. Telefo- zagra? podczas mozprawy kilka klasycznych atwo- 


rów. Sędziowń tamat instrmnent ten hko pierwszo 
rządny ij wchec togo niepodiezający codzięnneni 
użytkowi. Kupoz mwolriano od wiry i samowolne- 
podwyższamia cery. 

(k) Żydowska emigracya do Pałestyny, Agen. 
cya Rautera podaje, że w przeszfym roku wywę. 
droważo 10.000 żydów z Jemzatem dą Palestyny, 


____sQAZETA WIECZORNA”, _ mm 


wycieczkę narciarską w Karpaty. Wyjazd nastą- 
pił ze Lwowa w sobotę dnia 5. bm. o 6'30 do 
Tuchli, gdzie w schrofisku K. T. N. przenocó 
wano. Nazajutrz w niedzielę wyruszono na Kind- 
rat (1158 mtr.), Matachin (1220 mtr.) i Daszko- 
wiec (1128 mtr.) z noclegiem w opuszczonym 
|domku myśliwskim. W poniedziałek wyjście na 
Bukowiec (1171) i Mag rę Lisak (1365), skąd 
MERE -jechano do górnej części doliny potoku Brzazy 
na nocleg w domku kierownika wyrębu lasu. 
We wtorek 8, lutego udano się poprzez przeł;cz 
11014 płajem potokiem Sobolicą do Sołotwiny 
w dolinie Mizuńki, gdzie u strażnika przenoco- 
wano. Z Sołotwiny jeden z uczestników wrócił 
do Lwowa, pozostali dwaj wyruszyli we środę 
na szczyt Chom (1347), robiąc tym sposobem 
l. wyjście na nartach na ten szczyt. Z Chomu 
nastąpił zjazd do potoku Brzezińca, a następnie 
do Ludwikówki, gdzie przenocowano. W czwar- 
tek dn. 10. bm. wyruszono z Ludwikówki na 
Gurgulat gi ADA wysg na k aR 
e an IRo Ski w Sokole-Ma-|ze zjazdem do Jozefsthalu na nocleg. ożef - 
"PB sł, 29 E = O kę z ksiegarni thalu, w piątek, wyruszono przez przełęcz Pa 
Akademickiej (Hotel Europejski). 0357 |niżan w kierunku Gorganu Ilemskiego (1589), 
NE który to szczyt tego dnia osiągnięto, jak również 


- AE: dokonano przejścia pasma Arszycy do p. 1542. 
O pńźńysziość teatru lwowskiego. Z inicyaty- Zdobycie eye Ilemskiego i i przejście Arszycy 
Wwy Kasyna i Koła lit. artystycznego Zawodowego | odbyło się po raz pierwszy na nartach. Na Ar- 
Związku fiteratów polskich i Klubu sprawozdaw- | szycy śnieg był tak stwardniały, że musiano po- 
ców muzycznych odbędzie się w przyszłym tyg0- |chód odbywać bez nart. Pod p. 1542 zapadła 
dnia dyskusya o teatrze twowskim. Zainteresuje |noc, spuszczono się więć do granicy lasu i tu 
ona wszystk|-h członków: wspomnianych zrzeszeń |na wysokości 1410 metrów przy mrozie 10° na 
miejską komisyę teatralną i zespół artystyczny śniegu pod świerkiem biwakowano całą noc 
naszej soeny, a poważna wymiana zdań i zapatry- |t wającą pełnych PA lista krok h 
wań przyczyni się do naprawienia niezdrowych zejście do potoku Mszany, skąd drogą do Osmo- 
stosunków. Wieczór ten zainauguruja zarazem |tody. W niedzielę dnia 13. lutego oddano się 
cykd zebrań pokarnawałowych w Kasynie | Kote|odpoczynkowi, po południu zaś dzięki uprzej- 
liter. artyst. Specyalna komisya, do której grona mości p. Hilmana, kierownika zarządu Osmołoda 
' zaprosiło prezydywm Kasyna i Koła czterech | przejechano odległość z Osmołody do Brono- 
przedstawicieli Zawodowego Związku literatów, |wa (stacyi kolejowej), równającą się 48 km. w 
ałcżyła program, który cieszyć się będzie nieza. ciągu 2 godzin drezyną motorową. W Bronmo- 
wodnie powszechnem uznaniem. wie zaś pp. Pór i Spira pozwolili zatrzymać się 
Dzisiejszy koncert „Echa“ z utworów nagro- |w Zarządzie tartaku do odejścia pociągu, zapro- 
dzonych iza konkursie w roku 1920, pod art. kie- | Siwszy przedewszystkiem na podwieczorek i wie" 
rownictwem p. Rangfą z współudziałem „p. K.|Czerzę, 5 ędzoną wspólnie w gronie urzędników. 
Szenderowiczowej rozpocznie się o godz. T30 w | mP, Spirze i Hilmanowk o oT 
zy ei ; szem pp. > 
> zek kd ET <i> „EE s wodze Omawiany tydzień wycieczkowy należy za- 
Fiesole“ utwory odznaczonę tlen ESER liczyć do wyjątkowych: pogoda bez zarzutu, nie- 
wyłeo chór „Echa*. 2) Rund Zbigniew Karol: Eo bez chmurki, słońce wyjątkowo dogrzewało 
PORE IE, n 4 5 -= i oświecało, a jednocześnie mróz czynił Śnicg 
„Cza ty w yt oiénaczony: 1 nagroda, waj | dla nart odpowiednim. Dzięki tym warunkom 
a zam jA Solo tenorowe p. "s E a n Dy narciarze—turyści mieli możność podziwiania 
A. Konopacki człónkowie „Echa“. 3) D'Arma- Karpat ośnieżonych i od promieni słońca wprost 
Dietz F. J. L.: a) „Přosenko moża” utwór odzna- gorejących i to nie tylko w rejonach najbliższyc , 
czony listem pochwałstym z tow. fortepianu WY-|aję Í okolic najdalszych, a sz. zególnie tych, kto- |Z 
kona chór „Echa“, Styś Wałeryan: b) „Zdradziła |, leżą poza granicą i dziś dla narciarzy nie są 
mmie' piosenka” utwór odznaczony III nagrodą. S9- | dostepne. Dzięki tejże pogodzie dokonano z gó- 
ło barytonowe P. W. Zaichowski członek „Echa”, rą 35 zdjęć. Uczestnicy wyc.eczki: pp. Beynaro- 
> Al" 5 ») yi N. pea : b) „Ko- | wicz, Bujak, prowadzący Pręgowski. 
n Cię*; iewiadomski: c) „Pieśń wiosen- 
ma“ oakśptowia P. K. Szenderowiczowa artystka o- 
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Repertuyr teatru mfejskiego: 

P'ątek, 18. litego 7 wieczór „Elektra“ i „Sędzio. 
wie“ tragedye poraz 3, 

Sobota, 19. o 3 popol: „Cyganerya warszawska" 
komedya, praz 10- 

Sobota, 19. lutego o 7 wieczór „Oteilo" opera- 


Niedzieia, 20. lutego o 3'30 popol, 
tość" komedya, poraz 5- 

Niedziela, 20. lutego o 7 wieczór „Manewry je- 
stenne" operetka- 


„Wojna i m- 


Nr. 3694 
ny szalejącym orkaner, utrzązą ta mieľźne, gdzie 
też zatonął. Gdy przybyłą pomoc, niewzywaną 
przez okręt, sterczały z pod wody komin i maszty, 
Z załogi okrętowej zatonął kapitam ; czterech lu. 
dzi, Tylko 65 tetni, stary kucharz, który przez 19 
godzin s'edzi ał na kominie, został uratowany. 

(kc.) 


Aresztowanie belgjsk. dyrsktora 
banku na granicy niemieckiej. 


Skotjiskowanie olbrzymich sem pieniężnych. = 
Dyrektor, sekretarz į szoier uw ęziemi. -— Wy 
puszczeni na wolność. — Kaucya mil on marek, 


Akwizgran, 18. łutego. 


(r) Na granicy belgijsko-niemieckiej zatrzy 
mała onegdaj straż gramiczna pewne auto. Po 
zatrzymaniu siqonstatowano, iż pasażerem 
by dyrektor banku z Verviers, którego fka 
zmadiuje się w Akwizgranie. Podczas rewizył 
miano skonfiskować olbrzymie sumy pienięż- 
ne. Ponieważ w dodatku papiery padróżmy ch 
nie były w zupełnym porządku zarządziła 
straż graniczna aresztowanie dyrektora, sakre 
tarza i szofera. Po przesłuchaniu wyprszezo- 
no aresztowanych na wolność. Dyrektor imu- 
siat jednak złożyć kaucyę w kwocie gibona 
marek. 


Wnuk królowej Wiktoryi kupcem. 


Arystokracya angelska zajmuje się han- 
dem. — Skłontiości demokratycznie kuzyna 
królewskiego. — Wyruszetje na front do pierw 
szych Muii okopów. Zamiar pośw'ecenia się 
karyerZe kupieckiej. .Uskuteczniem e pla- 
nu. — Wyjazd do Ameryki. — Posada dyrek 
tora warsztatów Okrętowych. Zdobycie sym 
patyi wśród sier kupieck ch. — Sprowadzenie 
małżonki do Stanów Zjeđnoszonych. 


Łondym, w luty 

Dziwne zaiste Stosunki zapanowalły na 
Zielonej Wyspe. Od dłuższego czasu weszła 
w zwyczaj, żż arystokraci angielscy zajmują 
się interesami kupieckimi. Wielkie wraże- 
ne w Wielkiej Brytani wszakże wywołał fakt 
iż bizki krewny rodzity królewskiej wyjechał 
do Ameryki, by tam przyjąć posadę w jednym 

z banków kupieckich. 

Markiz Carisbrooke, który powziął ten va- 
WSKWÓŚ demokratyczny zamiar, jest jednym a 
|najprzystojn.ejszych i najelegantszych meg- 
czyzn z pośród młodzieży anystakracyi. Jest 
symem księżniczki Beatryczy, córki znrartej 
królowej Wiiktoryi angielskiej oraz kuzynem 


pery. 5) Styś Waleryan: a) „Chłop se jestem“ w 
twory nagrodzone IH nagrodą; b) „Kantata ka czci 
poległych bohaterów" odśpiewa chór „Echa“, — 
Bilety zostały już rozkupione. Ech ści noszą się 
z zamiarem powtórzenia powyższego koncertu 
w jak najkrótszym czasie na cel humanitarny. 
Dożywianie dzieci do lat 17, Polsko-Amery- 
Kański Komitet Pomocy dzieciom, który dożywiał 
dotąd produktami Sprowadzanym! za pośrsdni- 
ctwem Amerykańskiego Wydziału Ratunkowego 
dziec od tat 3—15, obecnie postanowił obiąć ak. 
cyą swą również dzieci starsze (do lat 17). Mło- 
dzież mędzy 15 a 17 rokiem życia znajduje się je- 
szcze w okresie rozwoju, a wyczerpana ciężkimi 
warunkami wywołanymi długotrwałą wojną 
. tiemniej m'é dzieci potrzebuje pomocy. Postanowie 
nie PAKPD. zostało już wprowadzone w czyn * 
młodz eż (niezarobkująca), otrzymuje posiłek w 
szkołach, seminaryach i pumktach >dżym ua ch 
PAKPD. 
PEIEUEEE="TYHENTW"" 0 INEEPEY WU PER 


Kronika sorio wa 
8-dniowa wyćiro”ka narciarska 
w Karpatach. 


L- św, 18. lutego 
Trzej ezłonkowie Karna: M rztwa 
darciarzy odbyli w czasie od u> 


15. 4 


Fa de» br. | dać z Roterdamu do Kolonii, rzucatry na wsze stro 


Kronika wypadków. króla Jerzego V. W r. 1917 ożenił się z Lady, 


Lwów, 18. lutego, Ireną Derison, sostra Earla Landsborongha. 

Straszna katastrofa kolejowa, Do „Berl Ti- Małżeństwo żyje ze sobą bardzo szczęśliwie, 
dende“ telegrafują z Heisingforsu: Straszny wy- Już od najwicześniejszej młodości począw= 
padek koiejowy wydarzył się na przestrzeni mię-iszy zdradzał markiz "wielce demokratyczne 
dzy Ługą a Nowogrodem, Transport beuzyny skłonności. Nie godził się nigdy Z zajpatrywa” 
przeznaczony dla włoścan, w zamian za zboże, niami swej klasy socyalnej i mie ohciał absolut 
z niew adomych przyczyn ekspłodował, 68 osób nie poświęcić się karyerze dypiomatycznej hub 
znalazło Śmierć na miejscu | wojskowej. Niedużo nawet brakowało, a wnuk 
Katastrofa kinowa, Przed kilkoma dniami stra- | wielkich „queentów* wyruszyłby w pole jako 
Szne nieszczęście mawiedz ło szkołę ludową we „prosty żołnierz, wyrazil bowiem życzenie, iż 
Wrocław:u. Około 1500 dzieci zebrało się w szko. nie chce — fak zwykle zresztą — korzystać 
le, gdzie mialo Sę odbyć przedstawienie kinema- z przywilejów, przysługujących arystokracyi. 
tograficzne. Powietrze w sali, w której znajdowa-| T yiko z trudem udało się odwieść ga od tego 
ły się dzieci, poczęło napełnać sę nagle wonią zamiaru. Poszedł w pole, nie byt jednak w 
kwasu węgłowego. Niektórym dzieciom poczęło głównej kwaterze, ami też w sztabie, lecz w 
się robić slabo, inne z krzykiem rwały Sę dy wyi- Okopach, i to w. pierwszej boi. Dwa razy był 
ścia, wskutek czego wiele z nich odniosło rany. ranny. Mino to natychmiast po wyzdrowieniu 

Natychmiast zawiłą się straż pożarna i lekarz, | wracał znowu ma front. 

który wszystk emi siłami Starał się walczącym ze Po Śkończoeej wojnie, oznajmił Stanowczo 
śmiercią dzieciom Ocalić życie. Pięcioro dzieci|Swej rodzinie, że pragnie poświęcić się zawo 
umarło, dz esięcioro zaś ciężko chorych odwiezio- | dowi kupieckiemui. Ponieważ zaś. nie dałoby 
no do szpitala, Rozpacz bezradnych matek, które |Się to uskuteczmić z rozmaitych względów w 
natychmiast przybyły na mejsce wypadku, ne|cjozyźnie, przeto postanow:t wyemigrować do 
miała granic. kraju „nieograniczonych wołuości* — Stanów 
Katastrofa okretowa na Morzu Północnem. Zjednoczomych. Zmadą była wszystkim żełazna 
Koloiiski parowiec „Nordstern“, który miał się u-|woła i niezłomna energia Inarkiza, przeto niit 
nawet me próbowa: odwieść za od pawzięże- 


_Nr. Sód |. JATE WIECZORNA _. uu. Bu. 9 


go zamiaru. Podczas długiej audyencyi u kró- Ntartkżz cme sig w Ameryce Hoskonałe. Po.|  Firicluatnie o godz, 5 zmateźć można uzywa 
ła, markiz wymienił powody; dla których pre- | siada już w kołach amerykańskiego kapiectwa H- |wdadcy Angiil przy biurku w kantorze, gdzie pen 
gnie to uczynić "Powody wypowiedziame mmi- |cznych zaajontych. Bywa częstym gościem u Kor- |trakuge z kupcami pozostałącymi w stosunkach 
siały być niewątpliwie doskonale uzasadnione, |netiusza Vanderbilta, który też był pierwszym, | nandłowych z warsztatami okrętowymi. 
gdyż król Jerzy uległ życzeniu markizadj ze-|który wuta krółowej Wiktoryi nedzwycznj ti- Żona markiza przebywała dotychczas w swej 
awi na wyjazd. przełuńe przyjął i który mm drogą włorował. Van- ojczyźnie, Taraz gdy rzecz ta przestała już być 
I nikt się nawet nie domyślał, tź tuż od kiiin |derbiłt wyraża stę  markizie nadzwyczaj pochłe- tajemmiog, opxści Angfię i okretem „Aquitania“ 
uiesięcy sianowisko dyrektora w olbrzymich war- |birie, Niezmiernie jest zdztwiony, iż zdołał on tak|Przepłynie ma drugą półkmię, Małżonka mtrwałiła 
sztatach okrętowych firmy Latnport i Holt w No- | szybko zdobyć sympatye kupców amerykańskich. jeszcze swego czasu markiza w decyzyi przezeń 
wym Jorku, piastuje markiz angielski, Posada dy- |Z prwwdztwem uznaniem podnosi wdotności nad- |powziętej. Obecnie cieszy się bardzo. iż zamóesz- 
rektora takich warsztatów wymaga ogromnej zna. | zwyczajne markiza, który w krótkim czasie opa- |ka wspólnie z mężem w Stanach Zgednoczomych 
jomości rzeczy. Mazkiz wybił się na swem siano- |mował tak dokładnie dziedzinę, rm której obecnie (r) 
wisku pod każdym wzętędem bardzo mocno. BTWKUÓE, 


Wyjaśnienia I sarady w sprawach [>= ok. BE == 
; ogloszeń zupelnie bczpłataże = 
Z | w IDA w_Administrseyi, Lwów, Sok z RAINE Sokoła 4. = EEE: 


pna OE 


a "ua EDESTESISEEKA| TT 
POSADY I PRACH aszyny młynarskie, turbiny, motory, poves 
ETRE Lsa Batorego 4. 8994 


KAKAO HOLENDERSKIE 
Kandydat adwokatury z długoletnią provtyką poszu- Tongi., łokyska, koła paaowe, łożyska knlowe, 


rzedniejszej jakości 
kuje o, 1 kwietnia b. r. posady u adwokata. Kance'| koła linowe, pasy różnorodne, liny — poleca ną? 


poleca: GŁÓWNY SKŁAD KAWY I HERBATY 
laryę prowadzić może samoistnie Łaskawe zgłuezenia| Lwów, Batorego 4. Lwów, uł, Batorego 32.  J16b 
kawa ruska, za okataniem karty identyczności ar z A RNiEG Pandido. ba tonora na E E 
Zarządcy apteki wo Lwowia peszakujs siq Zglonrenis JE 1 YNA w PL LSGE ERATI E WERE t LLNANI E Weti Cein, osiem t s 
iatroligatora _pereukaje_froryea „Loopoia". «k Z: FABRYKA DYARERCÓW DO KÓNIĘCIA SAHAA 
T ATZ h. ŚGHEETED, Marzan, 
li p. ułanów, sacya Wołków na linii bede Graniczna 16. Firma egs. od 1882 roku | asbestowo-cementowej, papy, gontów, | 
haice, wapna, gipsu i innych materyałów | 
ZE lua ea w Tasirin (Zo a Aa AR || HORSZOWSKI I S-ka 
s DO AA e a y i I1wów., ul. Bgurlarda h 3. 


Jözefa M U STIL.A. 
z podaniem warunków pod „Posaada*, poste restante 
do biura Sukołowsk ego pod „: 

od pułku wedłaz e Zgłaszać sią w Dowództwie i o A € h Ò W k i l 
ardzo l 
m ktyk. a 
Panny, /iszącej b biegle na maszynie, £ praktyką | budowianych dostarczają natychmiast 7 
A Lwów, Potockiego - 


LUNAKO, SPRZEDAŻ, ZAMIANA 
Sprzedam motor gazowo-benzynowy, SG koni, Beck, | 5 
Lenartowicza 8. 9421 


p R R 
mienieę nową, 3-piqtrową,, komfort nziwięksy, boóżna | PQ 
ka odżedłą xa *,300.000 Mu. sprzeda Marczyński, ulica 


Wałowa 2. 9424 „P ©. L a 


Mell iarna E. ena EE, 


sj mowe, KERE meblowe, drelichy, sien: 
CZALES 


MARGULIES Lew, Biati Pe 


POLSKIE ELE 
TOWARZYSTWO HA NOLOWE 


Praia kamienicy bez kosztów dia właściciełą xaj- p. a, 


'Ẹ z 3 
sig aż sy E d dwupiętrowe, jednopiętrowy WARSZAWA, I BOGOSIEJSKA | i? Poszakujemy AGENTÓW 


480.600 s rzedam. Zimorowicza 6. 3 r. 
9336 Adr. telegr, „TOWMARS_WARSZAWA' | aaa pz rh maa an 
Ameryksúskie mzszyny do piaznia okazyjnie do: 


bycia, Lwów, Piekarska 17, li. p. HEET E CERI EE! | wink: a 
Urządnemie dentystyczne dla oparatywy i tochoiki do| —— 11 | i hendiowe] w Przeworsku. W" 


sprzedania, Akademicka 3, Il. 6403 ; 
— 2 NTP, PRIMUSY 
marki „Phóbus* mosiężne jakoteż pelniczki 
MIESZKANIA, LOKALU, SLL??? 1 wszelkie zapasowe dodatki polsca 
In LIEGEFT„ ICE 
meblowan koju kawal ge 
Pat lem, raplala ewent w prowiantack: Zel: | DOM TUWARÓW ŻELAZNYCH | 4 
szenia pod „W. L.', Lwów, Hotel George'a. 9400 Lwów, Serbska 17. T234 


MAŁŻEŃSTWA í; 


Która x Pań młodych, CEJ blondynek dobrze 
sytuowanych zechce kl męża wyńszej rangi, 
majętnego eobera ab — Admin 
„Gaz, * pod „Zaajomość”. 9422 


dla kupców x diatu AR LA 
Wszelkich ko zióran 


Tad 


j 
p RCZNGRI TR p i 


Dzierżawy mleka we dworze, poszukuje Polak inwa Sros rodz=ja i płachty eiia s 


iida. Łaskawe zgłoszocia do mieczarni Mstonpinht i sprzedaje | 
ae eo zm | LANDAU 1. FEINSINGER | 
ae Jim. | Cony Ba + ma NA eatyńska 9 LWÓW, uiica Sykstuska i. 38 a. i 


L p, ganok na prrwo, IL drzwi. Magszyn w pasażu Hermana (Colosoum). 9369 


= Realiguje wezeikio prete sye hipoteczae. Oferty przyj | ———— 
muje „Pluansiatą”, do Adm. 9361 

jaa Rrzzs tj dentysta, Lwów, Akademicka 5.| Zarządy dóbr I fabryk maga nabyć dia 

Br. o ej ao pac” erari od „=; wt siużby folwarcznej Irohofników BUTY 

mowanis zębów aiu, korony, Pod cw prolzzy wyko- j PĄRZEWIKI mocno wykonane po cenach bar- 

aaje według najnowazych systemów. Cany gziarkonane. dzo przyst. w Hurtowni dla Kossumów 

Lwów, uk Romanowicza (. 77. 8259 


E |. kladzie takie wielki ranes matoryciów odzieżowych 


Str. 8 ; „GAZĘTA. WIECZORNA”. Mr. SYS, 


Walne Zgromadzenie akcyonaryuszy Ziemskiego Banku Kredytowego uchwaliło 22 grudnia 1920r. 
podwyższyć kapitał akcyjny Banku z 35,000.000 Mk na Mk 105,000.000— przez wydanie nowych 250.000 
sztuk akcyi po 280 Mk im. wart, upoważniając zarazem Radę Zawiadowczą do oznaczenia bliższych wa- 
runków tej emisyi. i 

W myśl tego upoważnienia Rada Zawiadowcza uchwaliła przeprowadzić powyższą emisyę w dwóch 
seryach po 35,000.000 Mk czyli po 125.000 sztuk nowych po 280 Mk im. wart. 

Powyższe uchwały Walnego Zgromadzenia i Rady Zawiadowczej Banku zatwierdzone zostały re- 
skryptem Ministerstwa Skarbu z dnia 8 lutego 1921 Nr. 411/Dk, wydanym w porozumieniu z Minister* 
stwem przemysłu i handlu. 


Rada Zawiadowcza Banku rozpisuje przeto niniejszem 


na razie pierwszej seryi nowej emisyi t. į. 125.000 sztuk nowych akcyi po 280 Mk. im. wart. na następu- 
jących, również przez Ministerstwo zatwierdzonych warunkach: 

1) Dotychczasowym akcyonaryuszom przysługuje prawo pierwszeństwa do poboru nowych akcyi 
w ten sposób, że na dwie dawne akcye pobrać mogą jedną nową akcyę pierwszej seryi. 

2) Nowe akcye uczestniczą w zyskach Banku począwszy od dnia 1 stycznia 1921. 

3) Kurs nowych akcyi wynosi dla dawnych akcyonaryuszów, wykonywujących prawo poboru 
400 Mk. dla nowych subskrybentów 500 Mk. za sztukę. 

4) Cenę kupna należy w całości złożyć przy zgłoszeniu w gotówce wraz z 5% odsetkami od tej 
ceny kupna za czas od 1 stycznia 1921 do dnia zapłaty oraz z dopiatą 12 Mk od sztuki na koszta kon- 
fekcyi. Na uiszczoną wpłatę wydane będą tymczasowe potwierdzenia. 

5) Akcyonaryusze, chcący wykonać prawo poboru, winni nadto przedłożyć swoje dawne akcye (bez 
arkuszy kuponowych), względnie tymczasowe potwierdzenia na nabyte akcye, celem uwidocznienia na nich 
wykonania prawa poboru. . 

6) Termin subskrypcyi pierwszej seryi upływa z dniem 15 marca 1921. Bezpośrednio potem usku- 
teczni Dyrekcya Banku przydział nowych akcyi podług swego uznania z tem, że za akcye nieprzydziełone 
Bank zwróci wpłacone kwoty z 3% odsetkami. 

1) Wpiaty na subskrypcyę nowych akcyi dokonane już przed wydaniem niniejszego ogłoszenia 
z zastrzeżeniem zatwierdzenia podwyższenia kapitału akcyjnego przez Rząd, policzone będą na poczet niniej- 
szej subskrypcyi bez ponownego zgłaszania się subskrybentów. 

8) Bezpośrednio po zamkcięciu subskrypcyi pierwszej seryi rozpisana będzie subskrypcya drogiej 
seryi nowej emisyi t. j. dalszych 125.000 nowych akcyi po 280 Mk im. wart. Termin tej subskrypcyi i kurs 
emisyjny akcyi drugiej seryi zostanie później oznaczony. 

Przy tej emisyi drugiej seryi nowi aKcyonaryusze, Którzy nabędą aKcye z niniejszej pierwszej 
seryi, będą traktowani pod względem prawa poboru na równi z akKcyonaryuszami dawnymi. 

Nowe akcye drugiej seryi uczestniczyć będą w zyskach Banku również od 1 stycznia 1921, 


Zgłoszenia przyjmuje J 0 


Ziemski Bank Kredytowy w swoim Zakładzie centralnym we Lwowie (ul. 3-go Maja 

l. 5), oraz w swoich oddziałach w Krakowie (ul. Szczepańska L 1), w Warszawie (ul. 

Marszałkowska l. 151), w Lublinie (Krakowskie Przedmieście) i w Gdańsku (Heiligen 
Geistgasse l. 134). 


Nakiadem „Spółki akcyjsej wydawniczej, Redaktor nacz naczelny Dr. ROGER BATTAGLIA. _ Zastępca redaktora amez. JERZY KONARSKA 
Dzukiem Spółki druk. „Prasa“ u. Sokoła 4, Odpow, BY ryz y N ALTI JERZY KONARSKA 


